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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

Petersburg dnia  2 o marca.
Penzeński gubernator cywilny, radca tayny, 

Sperański, nayłaskawiey mianowany jenerał- 
gubernatorem sybirskim.

Ryzkiemu W ojennemu gubernatorow i, je
nerał porucznikowi, Margrabiemu Paulu z z i , 
zarządzającemu i cywilną częścią w gubernijach 
Inllandzkiey i Kurlandzkiey, rozkazano cywil- 
nemi interessami zarządzać i w gubern ii  estoń
sk ie j.

Rzeczywisty radca stanu, Lubjański, mia
nowany gubernatorem cywilnym penzeńskim 
a rzeczywisty radca stanu, Skurczewski, cywil
nym gubernatorem woronezkim; czermhow-

wice-gubernator radca kolegialny, Umian- 
cow; mianowany radcą stanu i gubernatorem 
cywilnym simbirskim,

* Krasławia (Gubernii W itebskiej) dnia 
marca. A r tjk u l nadeslanj.

Dzień lw szy  marca b. r . pamiętną i chlu
bną dla powiatu diineburskiego (składającego 
fczęść dawnego Xieztwa Inflanckiego) zostanie 
Śpoką'. W  dniu tym obywatele rzeczonego 
powiatu , powodowani głosem ludzkości, uda
ło wali włościan swoich na wieczne czasy wol
nością. Nigdy obrady powiatowe w równey nie 
Odbywały się okazałości. Jego Królewicowska 
Mość Białoruski W ojenny Gubernator Xiążę 
Jittć Alexander W irternberski, przybył tu u -  
Uiyślnie na "en obchod z W itebska dnia 28 
bitego. Nazajutrz o godzinie u t e y  zrana J W .  
Marszałek powiatowy miał honor przedstawiać 
Jego Xiążęcey Mości zgromadzonych Obywa
teli. Tegoż dnia o godzinie 5tey p 0 południu, 
gdy się Obywatelstwo zebrało w mieyscu dla 
obrad przeznaczonem, Xiążę Jegomość W ojen 
ny Gubernator, otoczony osobami orszak Jego 
składającemi, przybył na salę, i zagaił posiedze- 
hi* mową ,  odczytaną przez Sekretarza Jego 
Xiąięcey Mości w języku rossyyskim, w któ- 
rey zapewnił Obywateli, ze Nayjaśnieyszy Mo- 
n,ircha z ukontentowaniem przychylić się ra- 
c?ył do ich prośby, w rzeczy nadania włościa
nom osobistey wolności; że samymże Obywa- 
ełom poleca utworzenie tego aktu; oraz do-

ułoże* Wybrad z 8rona swojego kom missy ą do 
rie° /en,a organizacyi, zabezpieczającey spokoy-

1 F01’ządne przeyście tey  klassy ludu. z dzi-

Sieyszego położenia do stanu wolności osobi
stej-. Takowe urządzenie po ostatec/nem zde
cydowaniu Zgromadzenia powiatowego, przed
stawione bydź ma do Naywyżs/.ego Jego Ce- 
sarskiey Mości potwierdzenia. Do tego uwia
domienia załączył Xiążę Jegomość w głosie 
swoim łaskawe i zaszczytne dla Obywatel, po
wiatu diineburskiego szacunku swojego i p ro- 
tekcyi zapewnienie. Na tę  mowę odpowiada
jąc J W .  Marszałek powiatowy w języku pol- 
s im, wynurzył uczucia wierności i uwielbie
nia Współ-obywateli swoich, dla najlepszego 
M onarchy, „ran n d ^ c n o ś c ,  i 
dla Osoby Jego Króle Wiców skiey Mości P0 
sessyi raczył Xiąźę Jegomość przyjąć of.aro- 
Waną sobie od J W .  powiatowego Marszałka 
wieczerzę, wciągu którey przy  odgłosie woy- 
skowey m uzyk i , spełniano-toasty za zdrowie 
Nayjasnieyszego Cesarza Jegomości i Jego Kró- 
lewicowskiey Mości. W  dwóch dniach nastę
pujących podpisany został akt uwolnienia wło
ścian, oraz elekeya kommissarzy ze zwykłą od
była się formalnością; a Xiążę Jegomość W o -  
jennyMjyubernator z siedmiu osób W y b ra n y ch  
do składania kommissyi nominował J W .  Ada
ma Hrabię Platera teyże Kommissyi Preze
sem. I o czterodniowym pobycie w Krasławim, 
zaszczyciwszy p0 dwałłroć odwiedzinami sv.e- 
mi dom Hrabiów Platerów dziedziców m ia,ta . 
odjechałcXiążą Jegomość dnia 4 b. m. napo- 
wrot do W itebska. Kommiśsya zaś w  tymże 
dniu czynność swą rotfpoę^ęła,

A M E R Y K A.
( z  korr. ham b.) L o n d jn  dnia  26 marca . 

Naynowsze wiadomości z Ameryki potwierdza
ją, ze lliszpamja ustąpiła, pod przyzwoitemi 
warunkami, Florydy  dla Stanów Zjednoczonych 
Ameryki północney.' T rak ta t  w  tey rzeczy  
podany został d. 22 lutego Senatowi w Wa&hin- 
glonie. Między innemi p rz y ję to ,  że Stany 
Zjednoczone wynagrodzą same obywatelom 
swo.m 5 milionow dollarow za poniesione od 
hiszpańskich kaprów szkody etc. T rak ta t  ten  
zawarty został niedawno przez Puna Adam i 
i hiszpańskiego posła, Don Louis de Onis.

Gazeta the Titnesl zawiera nad tym tra*  
ktatem następujące uwagi; „Nie widzimy ża- 
dney przyczyny, dla któreybyśmy wstrzym ywać 
lub ukrywać mieli nasze nieukontentowani* 
z odstąpienia posiadłości hiszpańskich dla Ame
ryki. W ypadek ten jest dla nas nader vva*



i n y  i obchodzący. Posiadacze Florydy z poło
żenia swego mają, że tak powiem, w mocy 
swey handel nasz zachodmo-indyyski, i W . lłry- 
tanija powinna była,podług wszelkiey słuszności, 
zapytaną bydź o zdanie przy tych układach, 
ł tozum iem y, że rząd nasz może ze wszelka 
sprawiedliwością wstrzymać skutki tego t ra k 
tatu, jeśli się z doyrzałego roztrząśniema okaże 
bydź zawartym z naszą szkodą. Podług tera- 
inieyszych politycznych stosunków' świata, nie 
powinno żadne państwo odstępować drugiemu 
mocarstwu swey własności, bez zgody trzecie
go. Ludy Europy i Ameryki są tak ściśle mię
dzy sobą połączone, że żadne mocarstwo me 
ma prawa zamieniać, pod pozorem odstąpienia, 
własny kray na narzędzie szkody i niebezpie
czeństwa dla drugiego. Daymy na to, gdyby 
Prussy część prowincyy swoich nadreńskich, 
Niderlandy twierdze swoje pograniczne , Au- 
s trya  zaś posiadłości swe we Włoszech odstą
piły dla Francyi,mógłźeby kto twierdzić, ze A n
glia lub Rossy a spokoyuieby n ą  to patrzyły , 
i że jeśliby wstrzymanie tego odstąpienia nie 
inaczey, jak siłą mogło bydź uskutecznione, mo
carstwa te nie mogłyby się należycie usprawie
dliwić, jeśliby dla umkmenia tey polityczney 
przewagi Francyi do woyny przyszło? Nikt 
temu nie zaprzeczy, że jeśliby Hiszpanija chcia
ła odstąpić Florydy dla A ngli i , Amery ka me- 
chętnieby się na to zgadzała.’7

Prawda, wyraża druga gazeta, rząd nasz nie 
przeszkodzi i nie może przeszkodzić odstąpie
niu Floryd przez Hiszpamją. Tymczasem wy
darzenie to tak ważne dla Ameryki, jest na
der niemiłe i szkodliwe dla Anglii. Ameryka 
powiększa przez to z wielką dla siebie korzy
ścią swoje terry to ryum  ; ustala granice swoje 
od południa, i te r ry to ryum  jey nie będzie już 
rozdzielone przez żadną obcą posiadłość. Czas 
jeszcze nie przyszedł, ale przewidujemy już 
W  odstąjiieniu Floryd przyszły los naszey Ka
nady. Niepotrafiż kiedy Ameryka tym ]ub o- 
w ym  sposobem pozyskać jey dla siebie? Jakaż 
przyszłość spotka naowczas wyspy nasze za
chodnio- indyyskie ?

W  opisaniu podróży Palmera, przedsię- 
wziętey  do Zjednoczonych Stanów, wykazane 
są następującym sposobem pensye pierwszych 
urzędników tamecznych. Prezydent pobiera 
rocznie 2 5 ,000 dollarow, wice prezydent 5,000, 
sekretarz stanu i przychodów tyleż, ministro
wie pełnomocni 9,000, członek kongressu dzien
nie 8 dollarow, \d o l la r  amerykański jest nieco 
więcey od talara saskiego). W  tymże opisie 
znaydująsię ciekawe wiadońiości , o szybkim 
Wzroście niektórych części Zjednoczonych Sta
nów, mniey jeszcze znanych. Cincinnati leżące 
522 mil niźey P itlsburga , stanie się wkrótce 
jednem z wielkich miast amerykańskich; teraz 
już liczy 8,000 mieszkańców. W ychodzą tain 
dwa tygodniki, k tó rych  drukują po i . 5 oo erem - 
plarzy. Na osady zdaje się naywłaściwsza pro- 
w ineya Ohio zpomiędzy wszystkich innych, 
położonych ku zachodowi od gór Alleghany• 
Sama nawet część tey prowincyi leżąca mię
dzy rzekami M iamis i sięgająca od Cincinnati 
aż do jeziora Erie , jest już dosyć zaludniona,

Wolno Drukować. Ignacy Retzka Kom. Cent. Czl.

a Palmer twierdzi, że będzie niebawnie nay- 
bardziey kwitnącą i naylepiey uprawianą* Sto
lica. Kentucka, Łerington , liczyła już r. 1817 
6,600 mieszkańców, ma kollegium, kilka ban 
ków , sześć kościołów i l. d. roku 1773 był 
w tetn mieyscu tylko zwierzyniec.

T  U R c  Y A 

Z  Stambułu 2 marca , Teraźnic-yszy wiel
korządca egipski Aly Basza przyymuje chętnie 
eui opeyskicli artystów 1 uczonych do dworu 
swego. Pognębił janczarów, którzy poprzedni
kom jego prawa przepisywali. T rzy  razy po
dawano mu truciznę, lecz użyciem stosownych 
lekarstw potrafił jey skutkom zaradzić ; c ier
pi jednak czasem ból żołądka i jąka się mó
wiąc. Przyprowadzony do niego naczelnik W e- 
habitów, którego syn wielkorządcy pokonał, po
lecił łasce jego stolicę i rodzinę swoję. To mia- 
sto (odpowiedział wielkorządca} musi bydź zbu
rzone , dla ukarania sekty, która przeciwko al- 
koi anuwi powstała. M ieszkańcy mogą się w y
nieść gdziem dziey. Rodzina zaś twoja jest bezpie
c zn ą ; wziąłem ją  pod szczególną m oją opiekę.

A U S T R Y A.
Z  W iednia dnia 17 m arca. Dnia 2 4 b.m . 

um aił tu.po Sciomiesięczney chorobie w 44tym 
roku życia swego Xiążę M aurycy Lichtenstein', 
Xiąźę na Tropawie 1 Jugerndorf w Szląsl u, 
Hrabia na Rittbergu , feldmarszałek porucznik 
Austryacki, dowodea 6'go pułku kiryssyerów, 
kawaler wielu orderów '  Ciało jego pochowane 
dnia 27 b.m. w grobie rodzinnym w M ahrisch- 
Krumau.

k r ó l e s t w o  h a n n o w e r s k i e .
Hannower dnia  26 marca. Ży czenia na

szego szanownego jenerał-gubernatora , całego 
domu naszego panująoego i poddanych dwóch 
królestw spełnione zostały. Jey Królewska W y 
sokość, Xiężna Cambridge powiła dziś zrana 
o godzinie pół do trzeciey zdrowego K iązęcia. 
Powszechną jest radość ze spełnienia tak 
pożądancy nadzie i, a ta  powiększoną jzszcze 
została wydanem przez nadwornego lekarza 
doniesieniem,podług którego zdrow ie Xięźny jest 
W pożądanym stanie. Xiążę Klarencyi w to
warzystwie Hrabiego M ayo  z angielskim m i n i 
strem  , Panem R o se , k tóry  jako kommisar3 
królewski w tym celu był tu przysłany, znay- 
dowali się w przedpokoju Xiężny, i nayphrw si 
odebrali wiadomość o szczęśliwem jey powiciu. « 
Wiadomość o tak szczęśliwym wypadku roze
słana została natychmiast przez gońców i szta
fety do W ysokich krevrnych do Londynu , Kas- 
selu, Strelitz i Berlina. Landgrabini hessyyska, 
teścia Kięcia Cambridge, przybyła w tey chwili 
do Hannoweru.~— Pojutrze odgłos dzwonowi 
grom działowy zwiastować będą narodzenie 
Xiążęcia J.K.. W ..  Xięźna Klarencyi, k tóra od 
kilku dni była słabą, ma się lepiey.

Hannower- dnia* 2 f  marca. Dziś zrana J. 
X. W . Xiężna Klarencyi powiła także szczę
śliwie córkę, k tóra  niestety! przy zawcześnein 
narodzeniu, wkrótce żyć przestała.

-  w W iln ie  w D rukarni Redakcyi pism  p e r y o d .



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEW SKIEGO N. 7 7 .

O g ł o s z e n i a .
1.  P re zy d e n t Sądu G ranicznego A ppella- 

ty in e g o  W ileńskiego  H ip o litt W o lłk , p rzec iw 
ko IV IV . P etrozo lim om  Szani. b. d. poll, i  da l
szym  do m anifestu  w  K u ry  er ze w ydrukow ane
go  należącym  osobom zanosi wzajem ne ośw iad
czenie w treści n a stęp u ją ce j: p rze c zy ta w szy  
w  A T. z  o teg o ro czn e j g a z e ty  K u ryera  L itt .  
m anifest H  IV. P etro zo h m o w  i  da lszych  p rze
ciwko sobie w yd ru ko w a n y , d łu g o  w ahałem  się 
nadtćrn., c z y  mam na ta ko w y m anifest odpo
w iadać, łub nie? B ędąc obywatelem  te go  kra ju , 
zn a ją c  je g o  u s ta w y , i p r ze ży  w szy  połow ę w ie
k u ,n ie p r z y s z ło  mnie się dowiedzieć opraw ach, 
jak ie  posiada. R edakcj a K uryera , do um ieszcza
nia w  sw ojej gazecie  skarg  p ryw a tn ych , p rze z  
żaden S ą d o w y w yro k  n iepotw ierdzonych , często  
niespraw iedliw ych i napastnych-, a nayczęściey  
przeciwko spokoyności i  sław ie o b yw a te lsk ie j 
w ym ierzonych , udałem się do ludzi p raw nych , 
żeb y  m nie chcieli objaśnić o te y  now ey  
R ed a k to rsk iey  ju r y s d y k c j i ,  p o w iedzie li oni, ze 
drukowanie w  gazecie m anijestow  p ryw a tn ych , 
nie je s t upow ażnione ża dną  ustaw ą, i ż e  to je s t  
ty lko  n o w y  ro d za y  przem ysłu , iżb y  otw ierając  
pole  ̂do ucierania się namiętnościom ludzkim , 
codzienne z  tego zbierać dochody, p r z y s z ła  więc 
1 na mnie k o l ty ,  iż  będąc w y  zw a n y  p rze z  W W .  
P etro zo h m o w  do u ta rczk i g a ze to w ey  , muszę 
także wstępować w  szranki p rzez  R ed a kcya  K u 
ryera  w ystaw ione, p rzyn o szą c  d la  n iey  w 'o fie-

wie k o rzy śc ie ;  to je s t :  opłatę od ka żd e
g o  w iersza ustanowioną, i  p r z y  t L  m a terya ł

ted T P r ila Auryerskier s ^ e t y .  W  tym
J  celu zanosząc ten reman f e s t , u żyw am  

W mieyscu p u klerza  is to ty  r ze c zy  i  p ra w d y ; i  te 
staw iam  przec iw ko  w szystk im  pociskom  p rze 
ciw ników . P ra w d a  nayp ierw iey  w yśw ieca  pow o
d y  , d la  których  IV IV . P etrozoli,now ie r zu 
cili się do m anifestów  , W . P etrozo lim  S za m -  
bellan d łu żn y  mnie j e s t  2 ,000  czer. z łłc h , k tó 
rych  g d y  mnie me oddał, pozw ałem  g o  do S ą 
du Z iem skiego B o ryso w sk ieg o , TV. P e tro zo lim  
chcąc p rze d łu ży ć  tę krótką p o d łu g  processu, łscz  
p rzy k rą  d la  jeg o , obligow ą sprawę , uda ł się 
do z w y c z a jn y c h  w  ty m  czasie n iektórym  de- 
itorom  k ro k o w , to j e s t  : s form ow ał sam z s o -  
ą , p od  imieniem zo n y  sw ojey  w  Z iem stw ie  
V ileyskim  Process , za a resz to w a ł sam u siebie 

W im ieniu te y żs  żo n y  sw ojey m oje 2 ,000  czer. 
*dłch pod tym  ty lko  pretextem  , że żona  W . 
P etro zo lim a  n a zy w a  się z  domu W o łłcza cka  
1 ze z p r z y c z y n y  teg o  nazw iska  rozum ie mieć 
Prawo do sukcessyi po w ujach moich B isku -  
P£e 1 K anoniku W ołczackich . L ecz  g d y  /  ten  
ko n d ykto w y p o m ięd zy  żoną i  mężem Process  
Kiedosyć zd a w a ł się b yd ź  dosta tecznym  do z a 
d y m a n i a  m o jey  n a leży  (o śc i, d rogą  Sądow ą  
P °szukiw aney ;  uprojektow ano więc tenże p ro - 
d s przenieść z  G ubernii M iń s k ie j  do d ru g iey  

uJ>ernii G ro d zień sk iey , pozw ano mnie o R e - 
r>llssc do D epartam entu  G rodzieńskiego, g d z ie  
P fia d a ją c  m ór w ła sn y  d z ied z ic zn y  m ają tek ,
W  T ła  m e Posia^ am w  stopniu w ujów  moich 
lv ° ^ CZackich, nakom ec w ydrukow ano  m anifestu , j  t ł /  u r \ w u / u i i u  u i U f L l J  G S l

U c z a ' t iZ ^ m miesi(łcu w  gazecie K uryera, w y -  
k t ó r e T  ^  c[ekaw 0^cl pub liczney k a p i ta ły ,  

csz y  Biskup miał lokowane u różnych

o b yw a te li , które w  zn a czn e j j u ż  ilo śc i zeszłe
m u K anonikow i opłacone z o s ta ły , i  które pó  
zeyśc iu  teg o ż K anonika d o sta ły  się naturalnym , 
z  dwóch sióstr je g o  rodzonych  p o zo sta łym  suk- 
cessorom.

O toz to je s t ca ła ko le y  processu p rzez  IVPV.P e 
trozohm ow  w p rzó d y  w  Z iem . mień. uiG ub.M iń . 
a teraz w  D epartamencie G rodzieńskim  na z a 
trzym a n ie  moich 2 ,0 0 0  czer. z łłch  rozw inięte- 
go . Te to nieszczęsne 2,000 czer. z ł ł .  (które 
tandem potrzeba będzie zapłacić) są p r z y c zy n ą  
ty lu  kłopotow  i  zab iegów , które nadaremnie u -  
trudza ją  W IV  P etrozo lim ow ; sa p r z y c z y n ą  w y 
m yślan ia  ko n d yk to w ych  m ięd zy  mężem f  żoną  
processow , szukania  R em issy  w  obcey Guber
ni! , i nakom ec w ydrukow an ia  w  gazecie m ani

fe s tu  , na^ k tó ry  w  szczególności k ilka  słów  
odpowiedzieć n a leży . A  n a yrzó d  W . P e tro -
ZT °J rT Wn wezujawsz7 także i  s io stry  swoje 
W  W . R ym aszew skę i  C zar nockę z  domu W o ł-  
czackie, ośw iadcza w  manifeście sw oim i ,że B i 
skup i  K anonik W o łlcza ccy  b y li  ich s try ja m i,,  
N a  to j i ic  więcdy odpow iedzieć nie m ogę , j a k  
ty lko  , iż  biorąc począ tek rodzaju  ludzkiego od  
A d a m a , w szyscy ludzie m ogą się na zyw a ć po- 
krew nem i. L ecz praw a duchowne i  św ieckie  
o zn a czy ły , dopóki m etylko  stopień sukcedowa- 
m u  , lecz naw et i  pokrew ieństw a m a się ro z-  
clcig(fc- T. P etrozolim ow  a n ie m c zy ła  p rze 
cie uśw iadczyć , że  się ro d zi z  brata B isku p a ,  
a za coz go m ianuje s tr y je m ?  Od S te fana  
IV ołłczackiego P rapradziada W . P etrozolim o- 
w ey 1 j e y  sióstr rozeszły się l in i je , a praw a  
w trzecim  pokoleniu  rozw iązu ją  stopień wszel
kiego pokrew ieństw a , naw et co do M a łże fc  
s tw a , PT W . Petrozolim ow a i  j e y  stostry m o
g ą  Zhaydować pokrewieństw o w p ra p ra d zia d u  
swoim o te fa m e TT ołłczackim , c le  nie w  B isku 
p ie  1 K a n o n iku , k tó rzy  czterm a pokolen iam i 
zostali od nich odrodzeni. Od P rapradziada  
ot e j an a W  ołłczackiego w lin ii  udzie /ney  W .  
Petrozolirnowey i  je y  sióstr , zostało tylko  na
zw isko W ołłczack ich , wspólne B iskupow i i  K a
nonikowi , lecz wcale żadne pokrewieństwo. Te

WT I V  P 2 , 0 0 0  CZer‘ ZU dh ktÓre m tiie na leżą  
oa t y ,  B etrozohm a, pom im o oczewistość pocho
d ze n ia , z r zą d z iły  teraz i  stryjowstwo i  p o kre
wieństwo 1 prełensorstwo do Sukcessyi ze stro-
n f  j : f etrozoLimoweJ  po w ujach moich W a ł
czcie ic 1. A le że to stopień pretensorsłw a tro
chę za  s ła b y , więc na poparcie one go W . Pe
trozolim owa wespół z. s io stram i swojem i w yra 
zi la w sw ym  m anifeście  drugie prełensorstw o  
w tąm „iz jakoby zeszły  B iskup robił testam ent, \ 
p rze z  k tó ry  m ia ł opa trzyć  fa m il ią  W ołłczackich  
lecz że ten  testam ent został za tajony.,, Już n a 
słuchały się dosyć i  sądy i publiczność o tym  
rom ansie w zględem  testam entu  B iskupa W o ł-  
czackiego. Po zeyściu  tegoż B iskupa w roku  
1 8 1 0  w dobrach Suderw ie w  G ubernii i  P o-  
wiecie W ileń sk im  p o ło żo n ych , k e d y  K ano
n ik  U  ołłezacki jako  brat rodzony objął spadek 
d io g ą  na tura lney sukcessyi ^ natenczas zosta
ją c a  n ieg d yś na usługach / . iskupa fa m il ia  M o
niuszków  rozpoczęła zaraz z  K anonikiem  P ro
cess w  Z iem stw ie  W ile ń s k im , szukając testa
m en tu  B iskupa , n ie  m ogąc tego pojąć i tem u  
uw ierzyć , żeby B iskup piogl um rzeć bez raz-



pisania swego majątku na ludzi obcych, cho
ciaż miał b ra ta  rodzonego i rodzonych swoich 
siostrzanów.

Stało się jednak, iż pomimo nayzapalczy- 
Wszych, i przez rozmaite środki skupionych na 
cudzą fortunę usiłowań, nie można było ani wy- 
naleść , ani stw'orzyc tego , czego n ieby ło ;  bo 
ani żadne akta, ani żaden żujący człowiek, k tó
ryby  był świadkiem do testam entu  nie został 
okazany , w ciągu tey  sprawy w Ziemstwie 
Wileńskim odbywaney, fakcia w rozmaite wy
nalazki obfita , nowy stawiła widok dla Sądu i 
publiczności. Popławski Prezydent Ziemski Li* 
dżkj. złożył w Sądzie Ziemskim Wileńskim p i
smo pod ty tułem  testamentu Biskupa , k tóre 
w  całym swoim składzie w^espół z podpisami 
B iskupa , jakoteż dw'óch nieżyjących oddawna 
osob Zvniewa i Bogusławskiego", oraz żyjące
go Sędziego Nowogródz. H ro m y k i, okazało się 
zupełnie fabrykowane. Gdy wszystkie osoby 
zajęte tym  testamentem  przyzwane sądownie 
przez Publikaty (w liczbie których był także 
i W .  Petrozolim) uznały przez Urzędowe o- 
światlczenia, że pismo złożone przez Prezyden
ta  Popławskiego, w ty tule  testamentu, jest zu
pełnie fałszywe; nie zostało zatem hic więcey, 
jak tylko odkrycie i ukaranie sprawców'" tey 
okropney fabrykacyi. Gdy zaś Prezydent Po
pławski w tłumaczeniu się swoiem objawił Sa
dowi Ziemskiemu Wileńskiemu, że ten z fabry
kowany testam ent dostał od Fabiana Szukie- 
wicza: został więc na placu Sądowym sam tyl
ko wywód fabrykacyi i odkrycie au to ra ,  dla 
oddania go tey surowości, k tó ra  prawa za ten 
Występek przepisały. O toż ! ” W . Petrozoli- 
mowa ma objaśnienie i względem testamentu 
Biskupa, o którym w' manifeście swmim wspo
mina. Ze prawdziwegoInigdy n ieby ło ,  że ani 
Kanonik , k tó ry 'w z ią ł  sukcessyą po Biskupie, 
ani W ołłk, który do teyże sukcessyi po Bi
skupie pod życiem Kanonika nic me n a le ż a ł , 
nie taili nietylko te s ta m e n tu , lecz naymniey- 
szego nawet szpargału po Biskupie; już to  zo
stało  Sądownie przez wszystkie stopnie wywie
dzionym. A  co się tymże sfabrykowanego, przez 
Popławskiego złożonego w  Sądzie Ziemskim W i 
leńskim testamentu; ten zostaje pod s trażą  t e 
goż Sądu i. za dekretem onego ma opatrzona 
bezpieczną lokacyą przy jego aktach. W  ka
żdym czasie W .  Petrozolimowa nieszukając ża- 
dney Remissy wr obcey G ubernii , może się u- 
dać do Sądu Ziemsk. Wileńsk. widzieć ten  o- 
Tvroc lakcyi i f a ł s /u , oraz objaśnić się o wry- 
ro k ąc l i , jakie względem niego postanowione 
zostały.

Odpowiedziawszy pokrótce na drukowany 
manifest W . Petrozolimowey powinienem nu- 
koniec oświadczyć; że lubo W . Petrozolimowa 
okazuje wielką gorliwość w ochranianiu męża 
od zapłacenia mnie .2,000 czer. złłcli; piękmey 
jednak i sprawiodlnyiey by łoby , żeby raczyła 
go skłonić do oddania mnie tych  pieniędzy, bo 
ja briyjch 'potrzebuję jako mojęy własności, i 
wieużyję fch' (jak W . Petrozolimowa wyraża) 
na zbytki;  lecz obrocę na bardzo blizkich mo
ich k rew nych , to  j e s t : aaśWoje dzieci. Po od
daniu ty ch  pieniędzy, zapraszam W . Pęttfózb- 
limową, iż jeśli się jęy-p.o^oba, albo. burzyćm óy 
D okum en t, k tóry  iiyam na S uderw ę, albo bu
rzyć móy stopień sukcessyi po Kanoniku W oł-  
czaekłmy tedy, żeby nieszukając Remissy w ob
cey .Giihprini, w którey żadnego majątku ze 
stopnią W ołc lack ich  medziedziczc; raczyła u- 
clać ' ię prosty do tey  Gubernii,, do tego Sądu 
i P ow ia tu ,  \y  k tórym  dobra są położone, wi- 
nicnem także oświadczyć podziękowanie W .  Pe- 
trozolfirrowdv za wydrukowanie w  manifeście 
swoim Rejestru k tałow.

Mógłbym się na-.c ać kapitalistą, żeby wyliczo
ne suminy mogły byciź wszystkie dla mnie tylko 
jednego zrealizowane, lub z by zeszły Kanonik 
znaczney onych ilości niepoodbierał. Pomimo 
uszanow ania, k tóre dla W .  Petrozolimow ey i jey

sióstr jako dla dam zachowuję, powinienem wy-* 
mówić zbyteczną ich popędliwość i chęć nieć* 
graniczoną wyzucia mnie z kapitałów- Dziwię 
się, że sam W . Petrozolim nieośw'iecił swojey 
żony i godnych jey s iost , iż ich gniewy i dru
kowane w gazecie manifesta moich kapitałów 
zatrzymać lub zamitrężaó niepotrafią; bo nato 
trzebaby większych trochę powodow- nadunie* 
sienie się kobiecie , i wyroku wyższey trochę 
ju ryzaykcy i, niżeli jest iRedakcya Gazetow a.

Oto jest wszystko, co na manifest W . Pe
trozolimowey i jey siost osądziłem bydź potrze- 
bnem odpowiedzieć , nie dla innego jakiego za
miaru , jak tylko dla tego, żeby przekonać W . 
Petrozolimowę , iż naylepiey zrobi , kiedy za
niechawszy nadaremnych zabiegów processo- 
w y c l i , wyperswaduje swojemu mężowi , żeby 
mnie oddał moje dwa tysiące czer. złłch i pro 
centa od nich zalegające. Takow-ą odpowiedź 
jako aktor podpisuję, dnia 20 lutego ib ig ro k u  
W Wilnie. Hipolit. W ołłk  Prez. Granicz. Pt. W il .

Koku 1819 miesiąca marca 6 dnia. Przed 
aktami Ziemsk. W jleńsk. stanąwszy osobiście 
J W .  Hipolit W ołłk  Prezydent Sadu Granicznego 
Appellacyynego P t tu  Wileńsk. takowe oświad
czenie do akt podał, k tóre że przyjęte i do 
xiąg wpisane w  tern świadczy.

Rejent Ziemski P t tu  W ileń. Jan Zienkowicz,

1 W  Sądzie Z iem skim  Powiatu W ileń. dnia  
5 i  marca teraz . roku przyw ołany został akto- 
rat w sprawie konkursowej kredytorów i preten- 
sorów zeszłego W incentego M inkiewicza Oby
watela miasta W ilna  z jego sukcessorumi. a dla 
niestawienia się stron , jako też dla nadcho
dzących św ią t ,  kontynuacje teyze sprawy na  
dzień 14 kwietnia tegoż  1 8 1 9  roku odłożona 
została. W zyw ają się przeto c ii kr edytor owie, 
pretensorawie i z jakiegokolwiek ^względu inte- 
ressowane oSoby , ażeby na p a m ie n io n y  te r m in  
w Sądzie Z iem . Ptu W ileń . z dowodami pra- 
wnem i i ze wszelką gotowością stawały, w prze
ciwnym albowiem razie skutkom z przepisu Praw  
krajowych i dekretu Remissyynego w ynikają
cym podlegać będą. Antoni M alewski Regent.

Ogłoszenia po raz drugi i  trąeci.
3 N ize y  podpisany stosownie do rezolucyi 

Sądu Taxatorsko-Exdyw iżorskiego w majątku  
Goyżunach odbywającego się w dniu  2 9  marca  
roku  1 8 1 9 ,  w czasie odwołania Sądów zaszłey, 
przez gaeety zawiadomić wszystkich interesso- 
wanych do tey exiyw izyi. osob, tak o term inie  
zjazdu, jako tez w tym  zje id zie  o wzięciu do na
mowy ostatecznie nakazująccy. podaję do wiado
mości : iz Sąd Exdywizorski, Goyzuński do dni tg. 
2 8  apryla teraz, roku odroczony, i  w tym  cza
sie bez. Ładnego juz odkładu ostatecznie na roz
poznanie wszelkich kwesfyow do namowy w e
źm ie, R. 1 8 1 9  apr. 1 d. Joachim Kopeć Prokur.

Tadeusz Paypałas wieku lat 18, bladawv ,  

chudy wzrostu miernego na nim surdut ciemno 
szaruczkowy spodnie światło szaraczkowe, płaszcz 
także szaraczkowy z czerwonym kołnierzem dzie
dziczny W . Prezydenta Z iem . CJpic. Olechno
wicza, uciekł dnia  4 apryla  1819 yoku z ka
m ienicy K rakowskiej ukradł pieniądze.

W yje  zd ia  za granicę.
3 Do Prus W ileński 5 ey g ildy kupiec Staro- 

zakonny H irsz N a fle l Dawidowicz Straszunskj 
w interessach własnych na miesięcy  8 .

Następujący Ner 78 Kur .  Litewskiego wyydavtt yvc Srode to jest dnir 9 kw ietni"#


